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CO PISAŁ KS. HODUR W 1901 RO 
KU W BROSZURCE „NOWE DROGI 
A CO CZYNI DZISIAJ 
W Chicago umarł założyciel polsko- 
katolickiego kościoła ks. biskup Anto- 
ni Kozłowski, naznaczając w testamen. 
cie swoim następcą ks. J. Tomaszew- 
skiego. Księża: J. Plaga, Rosicki, Ła 
wnicki i wielu innych, niezadowoleni 


tego stanu rzeczy, postanowili zde- 


tronizować ks. Tomaszewskiego, poro- 
zumieli się z ks. Hodurem i w hotelu 
St. Denis w New Yorku po sutej bie. 
siadzie i pogawędce stanęło na tem, 
że ks. Hodur przyjął pod miłościwą 
opiekę kościół polsko-katolicki i po- 
stanowił też pojechać do Holandji po 
konsekrację — działo się to w roku 
pańskim 1907-ym. 

Ks. Hodur zawsze kpił z biskupa 
Kozłowskiego, że w zakazanej dziurze 
dostał „pomazanie”, otóż to do tej sa- 
mej zakazanej dziury i do tych sa- 
mych  „nierzymskich biskupów” a 
więc fałszych, bo prawdziwym jest tyl- 
ko Jezus- Chrystus 


Po wymazaniu, powrócił ks. Hodur 
do Scranton, z infułą i pastorałem wy- 


 puszony i wydęty. Mając symbol tyra 


nji i przewrotności infułę na głowie, 
a bat ekonoma czy też nahajkę kozac- 


— pojechał ks. f- 
jętt Hodur, aby go „wymazali”. 


ką — pastorał w ręku, ks. Hodur po- 
stanowił wszystkim udowodnić, że nie 
napróżno te symbole przyjął. Każda 
organizacja, która niechciała iść dro- 
gą wskazaną przez Ks. Hodura, zosta 
ła napiętnowana, ośmieszona i zbojkoto 
wana. Związek Narodu Polskiego chciał 
Ks. Hodur rozbić, robiąc zamiesza. 
nie po grupach, a wreszcie wyłom 
przez założenie Spójni. 

Tak się odwdzięczył Związkowi za 
ofiarę kilkuset dolarów na sejmie w 
Wilkes Barre, na nieistniejący dom 
przytułku dla starców Im. Bartosza 
Głowackiego. 

Gdy się złączyły wszystkie organi. 
zacje na zjeździe w Pittsburghu, w 
Komitet Obrony Narodu i zaprosiły 
na wiec uzupełniający do Chicago,Ks. 
Hodur przez nikogo nie proszony przy- 
jechał na wiec. Ta niespodziewana o- 
becność Ks. Hodura w Chicago spra- 
wiła to, że Związkowcy, Zjednoczeńcy 
Sokoli i inni ostentancyjnie opuścili są 
lę zebrań, udając się do innej sali na o 
brady, zakładając drugą organizację, 
Wydział Narodowy”. 

Mała grupka K. O. N. przyjęła Ks. 
Hodura do swej współpracy. Ponieważ 
w K. O. N. pozostali socjaliści 1 postę- 
powcy, ks. Hodur czuł się nie w swoim 
żywiole, pracował leniwie i czekał o- 
kazji usunięcia się z takowej. Nada- 


rzyła się okazja. Pan Paderewski zwo 
łał sejm wychodźtwa do Detroit. Ks. 
Hodur z wielką pompą pojechał na ten 
sejm. Ten sam Hodur który kpił z Pa- 
derewskiego, pisząc „Otwarty list do 
P. Paderewskiego”, ten sam Hodur, 
który przyrzekał współpracę z K. O. N. 
zdradza K. O. N. kłania się Paderew- 
skiemu i przyrzeka współpracę z Wy- 
działem Narodowym. 


Taka jest publiczna działalność Ks. 
Hodura. Wszędzie zdrada i łamanie 
przysięgi 

Przy wyświęcaniu na księdza rzym. 
sko.katolickiego złożył przysięgę wier- 
ności — złamał ją. Przy obejmowaniu 
parafji w Scranton, złożył przysięgę 
Panu Jezusowi, że tylko jego, to jest 
Jezusa Chrystusa będzie uznawał bis. 
kupem w co też uwierzył lud Scran- 
toński — przysięgę złamał, Pana Jezu 
sa zdradził i oszukał, bo w jego miej- 
sce sam się biskupem mianował. Oszu- 
kał swoich parafjan, bo powiedział im 
w przysiędze, że infuła jest symbolem 
tyranji i przewrotności a pastorał przy 
pomina but ekonoma i nahajkę kozac 
ką. Precz z infułami, precz z pastora- 
łami, precz z biskupami*— tę przysię- 
gę złamał, w symbol tyranji i nahajkę 
kozacką i w tytuł biskupa się przybrał. 
Dał przyrzeczenie, a więc przysięgę K. 
O. N. do współpracy — złamał i zdra- 
dził na rzecz Wydziału. 


Wydział Narodowy znając raptowne 
skoki Ks. Hodura — pieniądze napły- 
wające od Ks. Hodura i jego pomocni- 
ków odbierał, pokwitowania na obraz 
kach wysyłał ale ani godności w urzę- 
dzie nie nowierzył, ani też do medalu 
nie przedstawił. 

Może to tylko był manewr poza obrę 
bem kościełnym, aby takim -sposobem 
zwrócić na siebię.uwagzę, a w życiu koś 
cielnym wewnętrznym Ks. Hodur był 
O. K. Zobaczmy jak ks. Hodur traktu. 
je sprawy religijne, kapłanów -i lud. 


Na II. Synodzie w Scranton, Ks. Ho- 
dur chciał przeforsować prawo zapisy. 
wania majątków parafjalnych na sie- 
bie jako biskupa. Wniosek taki sformo- 
wał Ks. Walenty Gawrychowski. Sprze 
ciwił się temu Ks. J. Zielonko i dele- 
gaci z Shamokin, Pa. Leon Zieliński, 
Józef Słodyczko i Gąsiorowski. Sprze- 
ciw Ks. Zielonki wywołał burzę, przer- 
wano sesję na 10 minut dla narady 
prywatnej między delegatami. Po przer 
wie tej już nie śmiano wspominać o 
tym wniosku, ale od tego też czasu, 
Ks. Hodur niełubi Ks. Zielonki. 

Na III Synodzie w Scranton, Ks. 
Zielonko podał propozycję podzielenia 
Kościoła Narodowego na 4 dyecezje 
z pełnymi , osobnymi biskupami dla 
lepszej kontroli i rozwinięcia się koś- 
cioła — propozycję poparł Ks. Alfons 
Markiewicz. Sprzeciwił się temu Ks. 
Hodur. Od tego też czasu Ks. J. Zielon 
ko i Ks. Markiewicz zostali przez Ks. 
Hodura zbojkotowanł. 


Widzimy z powyższego, jakie szcze- 
re zamiary miał i ma Ks. Hodur wzglę 
dem majątków parafialnych. Nieudało 
się przeforsować prawo zapisu mająt- 
ków parafjalnych wprost na Ks. Hodu 
ra, to wprowadzono do konstytucji pa- 
ragraf oplewający, że bez zezwolenia 
biskupa nie wolno się wyzbywać ma- 
jatku i niewolno zaciagać długu wię. 
cej ponad 500 dolarów. Jeżeli ktoś nie 
pozwoli komuś zaciągać pożyczki ani 
sprzedawać majątku, znaczy, że ten 
majatek jest tego, który rozkazuje. 
|. Nie kijem ale drągiem po ple- 
cach dostajń narodowcy. 

Parafje Polsko-Katolickie poobsadzał 
swymi pupiłami aby.zatarli pamięć o 
hiskupie Kozłowskim, w Chicago ks. 
Ławnicki przemocą usuwa Ks. Toma- 
sezwskiego. Ks. Tomaszewski w ka- 
plicy szpitalnej i w przyległych poko- 
ikach znalazł przytułek. Bojkotowany 
Ks. Tomaszewski nie mógł zdobyć 
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funduszów n autrzymanie szpitala i in 
stytucja ta ginie na rzecz obcych. Z 
instytucją tą ginie praca kilkunastu 
lat biskupa Kozłowskiego i setki ty- 
sięcy dolarów Polskiego Ludu. Za za- 
nadto ostrą propagandę na rzecz Ks. 
ilodura, musiał Ks. Ławnicki opucić 
Chicago na korzyść Ks. J. Plagi. Ks. 
Tomaszewski ze zmartwienia. umarł. 
Ks. Cichy zajął miejsce Plagi lecz za- 
to,że podnosił zasługi zmarłych, zos- 
tał usunięty z placówki. Powolne na- 
rzędzie Ks. Hodura Kis. Mirek, probo- 
szczuje w Chicago dotąd z wielkiem 
dla siebie powodzeniem. 

D. C. N. 


WIADOMOŚCI BIEŻĄCE. 


15-go Stycznia 1924 roku otrzyma» 
łem następujcy list: 

Rahway, New Jersey, 
January 12, 1924 

Drogi Panie Ks. Zielonko: 

Proszę napisać z kilka słów do mnie 
mam coś dla pana do powiedzenia. O 
dobry adres i o rychły odpis proszę. 

Stan. Witkowski, 
Box 183, B 

< Rahway, N. J. 

Zaraz też odpisałem i załączyłem ga- 
zetkę. 

18-go Stycznia otrzymałem następu. 
jacy list: 

Rahway, N. J., Jan. 1 , 1924. 

Szanowny Panie Ks. Zielonko: 

List od Pan Księdza otrzymałem we 
wtorek. Serdecznie dziękuje za pismo 
i za zazetkę i za. prędką odpowiedź, 
pisałem porzednio do pana Księdza 
i adresowałem tak: 

J. Zielonko,  Mesenger of Polish 
Catholic Church, tak ów list nie 
doszedł do pana, tylko dali do do P. 


= Knappka, A ów Ksiądz zna moich ro- 


dziców, więc to gobardza zaciekawiło 


4 odpieczętował list i przeczytał zaraz 


odpisał mi w te słowa mocno się dziwi 
Knapbek że ja zapragnął Heretyczkej 


tak nie mogę jeszcze rozumieć która 
lepsza religja. Ja proszę bardzo pięknie 
pana księdza niech tylko to nie będzie 
obraza pańskiego dobrego serca i pań 
skiej opinji niech napisze mi czy to tak 
Bóg będzie karał swoich dzieci jak nie 
raz to księdza Rzymskie krzyczą że 
tak a tak będzie. 

Gazetka mi się podoba i zaprenumeru 
ję takową jak będę kiedy w Newarku 
aż mi ksiądz odpowie to ja do pana 
zajdę więcej czytelników to nie wiem 
czy bym mógł dostać bo tu w Rahway 
nie ma tak wiele polskich ludzi dużo 
słowiaków . 

Kończąc te kilka słów, pozostaje dla 


pana pełen życzliwości. Dobrego powo- 


dzenia i wszelkiej pomocy Bożej w pra 
cy. 
Z uszanowaniem, 
St. Witkowski 
P. S. Jak pan będzie pisać do mnie 
niech nie pisze swego adresu ani nazwi 
ska na kopercie on the top. 

Jednocześnie w tym liście pan Wit- 
kowski nadesłał mi list który pisał po 
raz pierwszy do mnie, zamiast odemnie 
otrzymał odpowiedź od ks. Knappka. 

Rahway, N. J. 
Dnia 27.go Listopada 1923 
Box 183, B 

Łaskawy panie Ks. Zielonko: 

Pewien mój przyjaciel dał mi gazet- 
kę przez pana Ks. wydawaną. i mnie 
to bardzo się podoba i lubię je czytać 
bo to rzeczywiście jest naukowe pismo. 
Jak mogę dostać to pismo proszę o 
informacje. 

Z uszanowaniem, 
Stanisław Witkowski 
a Box 183,B 
Rahway, N. J. 

Drogi Panie Witkowski: 

Dziwię się, że pan sobie tak mało ceni 
wiarę św. katolicką, że aż zapragnął 
nauki heretyckiej. Niech św. Stanisław 
Wasz patron i męczennik za wiarę św. 
Wam wyprosi u Boga wierność we wie 


= Nauki Więc ja jestem bardzo młody rze świętej aż do śmierci. Oto się i ja 


ża pana pomodlę. — 
List ten znaleziono i mnie oddano. 
Pozdrawiam Was i całą familję. 
Ks. Paweł Knappek, 
Prob. 

Pan Witkowski pisał list 27-go Listo 
pada 1923 r. Koperta w której ks. Kna 
ppek wysłał na ten list odpowied(, ma 
slempeł pocztowy „Newark, N.J. Nov. 
3. 11 P. M. 

Mówi ks. Knappek, że list ten zna. 
leziono i mnie oddano. Zaznaczam tu, 
„że listu tego nie miałem, więc nie mo. 
głem go zgubić. Ks. Knappka nie upo- 
ważniłem dodawania żadnych odpo- 
wiedzi. Herezja, jest to wyraz grecki 
a oznacza fałszowanie. Nie wiemy jak 
lud to osądzi i kogo heretykiem ogło- 
si. Ks. Zielonko wydaje gazetkę o nią 
się ludzie starają, piszą po nią. Ks. 
Knapek gazetkę bojkotuje, na list od- 
powiada i jeszcze śmie pozować na 
prawowiernego. — Czy to czasami nie 
zawielkie ze wszystkich kpiny? 

Ks. Knapek nazywa heretycką nau- 
ką artykuły w Posłańcu. Ani Posłaniec 
ani Ks. Ziełonko, wydawca Posłańca 
ani pan Witkowski wobec Ks. Knapp- 
ka nie popełnili żadnego fałszerstwa, 
ani listów nie otwierali, więc nie mogą 
być heretykami. 

Cudza własność, miljony dolarów, 
czy list tylko, jest cudzą własnością, 
i tej ruszać, a tem bardziej rozporzą- 
dzać się niewolno nikomu.—O tem choć 
by pobieżnie powinien wiedzieć Ks. 
Knappek. 


ZASADY WSPÓLNOTY TWÓRCZOŚ. 
CI. 
Towarzystwa inteligentów „którego ce 
lem jest uszlachetnienie narodu Pols. 
kiego bez względu na przynałeżność 
partyjną lub religijna. 

SE oska)... M JAROWAN A a 0 

1. Rozwój duchowy wynika z doświa 
dezenia opracowywanego rozummowo a 
utrzymywanego w ścisłej łączności z 


uczuciowością. 

2. Doświadczenie to odsłania nam — 
ŚWIATŁO WEWNĘTRZNE wyzwala- 
jące od wszelkich nieomylnych po- 
wag ludzi, ksiąg i tradycji. 

3. Dażymy samorzutnym, łaknacym 
wysiłkiem do jaknajwiększego zbliże- 
nia się ku prawdzie, pamiętając atoli, 
że całkowitego poznania nikt w swoim 
jednostkowym, ograniczonym bycie o- 
siagnąć nie zdoła. 


II. POTĘGA TWÓRCZA 


4. Działa wszędzie wiekuista, boska 
potęga. Bez niej nic się nie dzieje. O- 
na jest jednością wszystkich rzeczy... 
Doskonała niezamącona pełnia... Isto- 
ta jej przewyższa wszelkie pojęcie.. 

5. Ona jest w nas a my w niej. Nie. 
potrzebujemy żadnego pośrednika! Z 
nią jesteśmy nierozdzielnie spojeni, 
ona sama podporą, ochroną i ukoje- 
niem naszem. 

6. Wszystko po za nią ma kres, ja. 
ko miało początek, ona przecie potra- 
fi na niezbadanych drogach swoich u. 
czynić wszelkie zło pokrytem i napra- 
wionem. zaspokoić w sposób najodpo- 
wiednieszy dążności dzieci swoich... 
A niema u niej odrzucenia ni potęgi. 

W: jej ręce poruczamy tchnienie na- 
sze! 


II. OBYCZAJOWOŚĆ i SPOŁECZ- _ 
NOŚĆ. „A 


7. Służba boża to nie obrzędy anisa 
kramenta jedno popieranie „dobra NA 
przez otrząśnięcie się od wszelkiej 3 
zmazy, przez niesienie pomocy wedle Ń 
ciała i ducha, gdzie tylko sposobność ; 2 
się nadarza. rę 

8. Miłujemy drugich bez względu na. aS 
ich wyznanie, pochodzenie czy stan, z 


li, — podnosić ich wzwyż pragniemy. 

Miłością swą obejmujemy wszystkie 
twory aż do najniższych i najdalszych. A 
i te które pomarły ifte które się nie na 
rodziły... a tak sami wznosimy się po 
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nad doczesność własna i odnajdujemy 
siebie — we wszystkiem! 

9. Wraz z jednostka musi uszłachet 
niać się społeczność, której członkami 
jesteśmy. Celem naszym jest usuwa- 
nie nienawiści narodowej, okropności 


wojen, okrucieństwa zbiorowego nad 
obwinionym, wyzysku klasy robotni- 
czej przez posiadającą i wszelkiej 


przemocy człowieka nad człowiekiem. 
Dokona się to przez natychmiastowe 
szczere zbliżenie się ludzi różnych śro 
dowisk, przez wytrwałe  oświecanie 
krzywdzonych i krzywdzicieli, przez 
czyny miłości zapewniające najtrwal- 
sze zwycięstwo, przez pełen godności 
moralnej solidarny opór stawiony kró 
lestwu ciemności. 

10. Trzeba aby idealizm niesamo- 
lubny, który zawsze był niezbędnym i 
najwartościowszym czynnikiem postę- 
DIS wbrew brutainym  namiętnoś. 
ciom podsycanym przez ciasnote par- 
tyjną, stał się główną dźwignią ru- 
chów społecznych. 


"IV. WOLNE ZBORY 

1i. Do pielęgnowania tych idei i 
wprowadzania ich w życie konieczne 
są wspólnoty przejęte zbożnym đu- 
chem wolności i miłości. gdyż prawdzi 
wa religijność, jako jest najbardziej 
indywidualną, tako i najgłębiej spo- 
łeczną. 

We wspólnocie wszyscy sa duchow- 
nymi (czyli uduchownionymi). Władz 
ani kar niema żadnych, lecz tylko do- 
browolne współdziałanie. 

12. Wspólnota popiera pracę nauko- 
wą nad rozszerzeniem światopoglądu, 
szczere życie towarzyskie, pomoc wza 


jemną — drogą rady, poparcia, dani- 
ny, — opiekę nad chorymi, troskę o 
sieroty. 


13. Na osobnych zebraniach wspól- 
nota daje członkom sposobność sku. 
pienia się w zbiorowem MILCZENIU 
a zarazem poważnego wypowiedzenia 
się przez wspomnienie lub upomnienie 


przez zaświadczenie swojego przeży- 
cia, przez odczytywanie podniosłych 
utworów. To jest nasze nabożeństwo, 
bez prawideł, obrazów, przybrań, umó 
wionych giestów, popisów chóralnych 
i krasomówczych, niedbające o to, e0 
jest zewnątrz ale zacierające różnicę 
między *ja” a “nieja” i przybliżające 
Boskość ku czekającym w prostocie, 

14. Nie może wspólnota zmierzać do 
wyodrębnienia się od szerszej społecz 
ności, gdyż cele jej są ogólno.ludzkie 
a doskonalenie się łączy się z bratnią 
nczynnością wohec każdego. 

15. Uczestnictwo we wspólnocie nie 
idzie z ciała t. j. pokrewieńatwa, znajo 
mości osobistych lob interesów mate- 
rjalnych a z ponurzenia w Ducha, a 
odrodzenia się z wiary i chęci poświę- 
cenia niezrażającej się żadną przesz- 
kodą i niepowodzeniem. 


V. USPRAWIEDLIWIENIE ,. 

16. Ta wiara w Miłość wszethogar- 

niającą sięgająca dalej, niż czyny na- 

sze, co są jej cieniem zaledwie, ona 

jest jedynem usprawiedliwieniem dla 

nas ze wszystkieh słabości i pobłądzeń 
naszych. 


VI. ODWIECZNY SPRZECIW. 

17. Religja twórcza, którą oto głosi- 
niy , jest starodawną a wciąż w nowych 
postaciach wykwitającą nieukojoną tę-' 
sknicą ludzkości za Bogiem. 

18. Religja twórcza jest buntem nie 
ustającym przeciw poniewoleniu czło- 
wieka wszelką formą kapłańską, pań- 
stwową, czy jakąkolwiek inną najgłę. 
bszym ze wszystkich, bo opartym o 
WIEKUISTE. . 


DODATEK. $ 

A) Wskaźniki życiowe. 

1) Sumienne wypełnianie przyjętych 
na się zobowiązań — wobec siebie, naj 
bliższego środowiska i całego społe- 
czeństwa. 

2)! Uczynienie ze swojego stanowis 
ka i zasobów strażnicy dla dobra ogól 
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nego i dopomagania potrzebującym. 

3) Usunięcie się od udziału w czyn. 
nościach wyznaniowych. Zwalczanie 
wpływów kościelnych, poczynając od 
własnego otoczenia. 

4) Popieranie prądów wyzwoleńczych 

5) Troska o przyszłe pokolenie. Roz- 
wijanie w dziecku samoistności.-- 

6) Opieka nad zwierzętami. Wałka 
ze sportem polowania. 

7) Oparcie stosuków płciowych na 
miłości. Walka z uwodzicielstwem, nie 
rządem i zwyrodnieniem. 

8) Wstrzemięźliwość od napojów wy 
skokowych i środków odurzajacych w 
ogóle. z 

9) Poniechanie ger hazardowych. 

10) Szczerość w mowie. Odrzucenie 
przysięgi. 

11) Unikanie zbytku. Prostota w 
stosunkach do wszystkich. 

12) Czystość. Dbałość o naturalny 
rozwój cielesny. 

13) Umiejętność wznoszenia się nad 
sprawy chwilowe i osobiste. Tworze- 
nie typu wszechstronnego — NOWE- 
GO CZŁOWIEKA. 

B) ODDANIE SIĘ 

Jak to z trudnością 
łężny sposób........ myśląc o tajni niez- 
głębionej........ przedstawiamy sobie...... 
tak wierzymy........ a inaczej nie może- 


w niedo- 


Ty, co jesteś praźródłem wszelkiej 
wiary, dopomóż słabości, umocnij prze 
konanie nasze, iżby się stało WIARA 
WIDZĄCA, gotową na ubóstwo, poś- 
miewisko, mękę i wyniszczenie. 

Otwieraj coraz dalsze widnokręgi 
przed nami, aż jednię duszy własnej 
z Tobą a przez Ciebie ze wszystkiem 
co istnieje, w całej świetności poczu- 
jemy. 

Dotychczasowe wydawnictwa „Współ 
noty Twórczości”: 

„O istotna kulturę” — odezwa pro- 
gramowa. 

„Wiara Twórcza” — zbiór artyku- 


LEON KONIECZNY 
Skład cygar, papierosów tytóniu. 
Sodowa woda i „lce Cream” 
112 CHAMBERS STREET 
JAN ŁOZOWSKI 
POLSKA  'BUCZERNIA 
wyrąb świeżego mięsa i skład dosko- 
nałych wyrobów masarskich 
64 SO. ORANGE AVF. 


LEON GóRSKI 


Biuro Realnościowe, Gospoda 
i Restauracja 


Pokoje do wynajęcia dla panów. 
48 SO. ORANGE EVENUE 


PIOTR DOŁONGIEWICZ 
Cukierki, Cygara, Papierosy. 
Cukierki, Cygara, Papierosy oraz 


chłodne napoje. 
146 LIVINGSTON STREET 


S. KOZUBAL 
SKŁAD WĘDLIN i WYRĄB MIĘSA 


102 S0. ORANGE AVENUE. 


HENRYK STEFANIK 
MALARZ-DEKORATOR x 
oraz metalowe sufity. | 
Robota gwarantowana. Ceny umiarko. 
wane. 


52 JONES STREET 


Tel. Market 9485 
FR RUSINIAK 


Polska Gospoda, oraz hala na wszelkie 
zabawy. 


62 JONES STREET. 


Telefon Market 3336 
S & R. CLOTHES SHOP 
Wiosenne 1 Letnie Ubrania 
dla mężczyzn 
Ceny umiarkowane. 
189 SPRINGFIELD AVE róg Prince 


łów pod red. M. Lubeckiego, 3 zesz. 
M. Lubecki: „Nieśmiertelność” 
„Dogmat Nicejski” — wykaz miejsc 
Now. Test. dotyczących zagadnienia 
Bóstwa Jezusa. 
Dżelaleddin 
wiersz. 
M. Lubecki: „Pieśń o róży” 
„Kalendarz ery Galwaniego”. 
P obliższe informacje można się zgła 
szać piśmiennie pod adresem: 
„WSPÓLNOTA TWÓRCZOŚCI 
Warszawa, Miodowa 21, m. 6. 


Rumi: „Nasz Zakon”, 


f 


Czas wielki, aby polacy w Newarku 
pomyśleli o tem jak można mieć wła. 


sny budynek na prowadzenie szkoły, |. 


odprawianie nabożeństw i w ogóle na 
wszystko, co jest zwązane z życiem 
religijnem i kulturalnem. Krytykowa- 
nie, bawienie się i unikanie od rzeczy 
wzniosłych, nikogo niezadowolni i nie 
zbuduje — pomyślcie o tem i dajcie 
odpowiedź. 

Uprasza się czytelników Posłańca 
o pomoc finansową, o odnowienie pół- 
rocznej prenumeraty, zasilanie ogło- 
szeniami i rozszerzanie między przyja- 
ciółmi naszego pisma. 

Nasze pismo służy ludowi polskie- 
mu, od ludu polskiego żąda pomocy.— 
Niepomogą nam pluskwy rzymskie i 
ci którzy śsią krew“ z ludu polskiego. 
Pomoc ta ma nam być daną ol tych, 
których bronimy. 


Kościół Polski Katolicki przy zbie- 
gu ulic Wilsey & Warren. — Nahożeń 
stwa w niedzielę, o godzinie 10:30 
przed południem; nauką dla dzieci o 
3-ej po południu. 

Rodacy, braliście udział w nabożeń- 
stwach, których nierozumiecie. Bo t- 
luż z Was mówi łacińskim językiem? 

Przybywajcież więc licznie na nabo- 
żeństwa odprawiane w języku ojców 
naszych — w języku naszym, polskim, 

Wszystkich zapraszamy 

Komitet I Proboszcz. 


N. BERTL'8 


Skład djamentów i wszelkiej biżuterji. 


46 SPRINGFIELD AVENUM 


8. ZBOROWSKA 


Grosernlia z buczernią I Owocarnia. 


259 FERRY STREET 


Tel Mulberry 3199—0395 


I. SIEGEL 


FARBY, POKOSTY, OLEJE, 
TAPETY. 


8 CHARLTON STREET, 


przy Springfield Ave., Newark. 


STANISŁAW KLASŁO 
Cukierki, cygara, papierosy I chłodne 
napoje. 

Dostarczam muzyk! na zabawy. 
92 FERGUSON ST. 


Telefon Market 7239 
JÓZEF ROTH 


Polsko-Słowacki Plerwszorzędny 
MĘSKI KRAWIEC 
Czyszczenie, prasowanie i reperacja 
naszą specjalnością. 

132 WEST STREET 
między Montgomery 1 W, Kinney 


ST. PAŁUBIAK 
Polsko-Ukraińska Restauracja 


oraz Hala na wszelkie okazje. 


150 COURT STREET. 


Kiedy przechodzisz Springfield Ave., lub So. Orange Ave. niezapom 


nij o tem że 


AMELUNG DELICIOUS ICE CREAM SODA AND SUNDEA. 
da ci zadowolenie gdy wstąpisz ochłodzić się, lub gdy zakupisz sobie 


pudełko wybornych cukierków. 
98 SPRINGFIELD AVE., 


i 12 SO. ORANGE AVE. 


Zapraszam moich znajomych i przyjaciół do nowo otwartej 
PIERWSZORZĘDNEJ RESTAURACJI 
Zapewniam wszystkich, że będą zadowoleni z mojej gościności. 
JAN PARULSKI 


52 Wallace Street 


Tel. Mitchell 1554 


. Tel. Humboldt 1741 
Gdy będziecie zwiedzać «Brancif 
Brook” Park, niezapomnijcie wstąpić 
do znanego Wam wiarusa, J. Niem- 
czyk, na przekąskę, chłodne lub gorą- 
ce napoje. 
Naprzeciw wojskowej kasarni 


THE ARMORY STORE 
Róg Jay i Sussex Avenue 


J. DOBOSZ 


Biuro realnościows, sprzedaż domów 
fot I farm. 


38 CHARLTON STREET 


Pozdrowienie Czytelnikom „Posłańca” 


SĘDZIA POKOJU I NOTARJUSZ 


A. COHEN 
231 COURT STREET 


DR. JAMES S$. E. FREEL 
Leczy rupturę, zestawia złamane ręce 
i nogi bez operacji. 

748 S. „15th - STREET, 
Newark, N. J. 


Tel, Bergen 3483. 


DR. LEON BANACH 


2834 Hudson Boulevard Jersey City 


Po co płacić wygcrowane ceny den- 
tyście dla tego, że ktoś go rekomen- 
duje, lub dla tego, że ma miejscową 
reputację. Osądźcie sami jego wartość 
nie według zapłaty lecz wykończonej 
pracy. 

My jesteśmy odpowiedzialni za każ 
dą przez nas wykonaną robotę, a na- 

sze ceny nie są wygórowane 


ELI GILMAN, D. D. S. 
Springfield Ave. cor. High St. 


Telephone Market 0269. 


Tel. 9109 Market 
4, POLSKI DENTYSTA 
Dr. B. B. MATZ 
41 BROOMÐ STREET 
róg Springfield Avenue. 


